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W  iad om ości krajowe.
Z B e r l i n a ,  dnia 5. Listopada.

.  *>»ri Radzey handlowemu J o e l  W o l f
M e y e r  w  Berlinie przydomek Tajnego Radży 
handlowego nadać raczył.

W y d z i a ł y  s t a n o w e .  
P o s i e d z e n i e ,  dnia 25. Października.

K o l e j e  ż e l a z n e .  — Gwarancya prowi- 
zyi od kapitału zakładowego.

Dzisiejsze czwarte posiedzenie, na którćm 
drugie w memoryale wyrażone pytanie:

czy należy uważać za rzecz potrzebną i 
stdsowną, ażeby rząd starał się przyspo­
rzyć wykonanie systematu dróg szyno­
w y c h ,  przyjmując gwarancyą prowizyi 
od kdpłtsiu zakładowego? 

pod rozwagę wzięto, zagaił prezydujący M i­
nister bliiszem wyjaśnieniem mówiących za 
tem powodów. Zwrócił on uwagę, i e duch 
spekulacyjny i spółkowy sam jeden bez sku­
tecznego wdania się rządu zaprojektowanćj 
siatki dróg szynowych albo wcale wykonać 
nie zdoła, albo też przynajmniej za nadto p ó ­
źno.  ̂ N aw et dla tych przestrzeni dróg tego 
rodzaju, które za najkorzystniejsze co do do­
chodu uważać należy, Wezwano ponrncy rzą­
du. Jeżeli zaś szybkie postępowanie dzieła

tego przez małe korzyści lub przez dodatki 
W gotowiznie osiągnąć się nie da, tylko przez 
zaręczenie prowizyi z strony rządu, co się 
tćz i w  innych państwach wydarzyło, rząd 
musi mieć niezwiązane ręce co do stopy pro 
centowej, trwałości gwarancyi i w arunków  
tejże.

Ilość 3^ prC. przy położeniu obligów długu 
państwa i stopy procentowej w  ogólności 
przy tych nawet kolejach dostateczną będzie, 
gdzie małe bardzo prawdopodobieństwo 0 * 
płacenia się zachodzi, podczas, gdy przy in ­
nych, szczęśliwiej położonych, niższą stopę 
procentową przyjąć można.

I g samo rozumie się i o trwałości gw aran­
cyi. Przy kolei szczecińskićj sześcioletnie za- 
ręczen:e dostatecznćm było do ożywienia dzie­
ła tego. Gdzie ciągła gwarancya jest nie u 
chronną, tam się o nię rząd sam przez fun­
dusz umorzenia wystarać powinien.

Pod Względem w arunków  wszędzie rząd 
na to uważać winien-, aby kojeje te odpowie­
dnie wyższym celom zakładano, prócz tego 
zaś i to mu zastrzedz należy, źe mu nie tylko 
zaraz ©d początkn skuteczny w p ły w  na ad* 
jninistracyą służy , lecz, źe owszem ta całkiem 
nań przejść pow inna , jeżeli od niego gwaran­
cya na większą stopę zaządana będzie.

N a sam przód przyjęto za zasadę, aby przy-



rzeczone przez N. Króla zniżenie podatków na 
fundusz' takowej gwarancyi prowizyi zacho­
w a n o ,  a zalćm w  miejsce tegoż szybko koleje 
żelazne kończono. Myśl takową N. Pan sta­
nowczo odrzucił i byłby naw et przychylił się 
do zmniejszenia podatów w  obszerniejszym 
zakresie, ni£ to pierwiastkowo zamierzył.

Natomiast zaś ułożono za zezwoleniem kró* 
lewskiem plan połączenia zniżenia podatków 
z wybudowaniem kolei żelaznych i to w  me- 
mc*rya!e podanym sposobem.

Ze to z wielkiem prawdopodobieństwem 
nastąpić może, bez narzucania na płacących 
podatki nowych ciężarów, podczas, gdy o- 
strożność nakazuje zatrzymanie zastrzeżenia 
względu powrotu do teraźniejszej ceny soli, 
wykaże się w  czasie obrad nad ostatnićm 
pytaniem.

Jest wpraw dzie także inny środek do szy­
bkiego osiągnięcia celu takiego, a tym jest w y ­
budowanie kolei żelaznych na rachunek rządu.

Zaprzeczać nie można, że nie jednoby za tą 
rzeczą przemawiało, gdyby tylko wszystko w  
pierwotnym było stanie. Ale obecnie, gdzie 
prawie już na wszystkich głównych liniach 
znaczne przestrzenie towarzystwa wybudo 
w a ły ,  a na inne konsensa wydano, rzecz się 
ma inaczći; gdyby teraz jeszcze rząd jako 
przedsiębiorca chciał wystąpić, moźnaby tylko 
s y s t e m a t  mieszany z  r ó i n e r a i  n i e d o g o d n o ś c i ą -
mi otrzymać.

Prócz tego nie tylko zasługuje na wzgląd, 
że przez środek takowy przytłumionoby bu­
dzący się teraz i i  nas duch stowarzyszeń, ale 
n a d t o  utraconoby przez to w a ż n y  i znaczny 
zasiłek, jaki tego rodzaju przedsiębiorstwa z 
żywego w spó łudzia łuw pływ ających  do tego 
osób dopóki w  swoim własnym i bliższym 
interessie działają, czerpać mogą.

Te i inne ważne, tutaj bliższemu rozbioro­
w i nie ulegające powody przyprowadziły rząd 
do niezachwianego postanowienia, niewda- 
wania się na teraz, ani tpź w  przyszłości na 
Swój koszt na budowy kolei że aznycł).

Na z wielu stron objawione życzenie, aby 
prezydujący Minister departamentowy dał za­
strzeżone wyjaśnienie o środkach rządu do 
przyjęcia gwarancyi, gdy to przy obradach 
ra d  w  mowie będącćm pytaniem nader jest 
w aźnćm , tak się dalój w y raz i ł :

Finanse państwa pruskiego ulegają tylko o- 
graniczonćj jawności — a tą jest co trzy lata 
ogłoszenie etatu gospodarstwa krajowego w  
zbiorze praw.

Aby módz ocenić, o ile te etaty zbliżają się 
do rzeczywistości, znać frzeba reguły ich w y ­
stawienia.

Boczne głóyyne etaty dochodów i rozcho­

dów  krajowych, które, stosownie do zapro­
wadzonego urządzenia, co 3 lata w  zbiorze 
p raw  do wiadomości publicznej podawane 
bywają, polegają na wypadkach szczegóło­
w ych etatów pojedynczych odnóg administra­
cyjnych. T e  szczegółowe etaty, z których 
corocznie blisko trzecia część i to za każdą 
razą na trzechletni przeciąg na now o ustana­
wianą byw a, opierają się znow u, co do głó- 
w nćj treści, na przecięciowych obliczeniach 
z w ypadków  administracyjnych, które czas 
ułożenia etatów poprzedziły, i to w  ten sp o ­
sób, że każdemu głównemu etatowi finanso­
w em u każdego roku wypadki sześcioletniej 
administracyi za podstawę służą. I  tak n. p. 
ostatecznie w  zbiorze p raw  ogłoszony główny 
etat dochodów i rozchodów państwa za rok 
1841 oparto na szczegółowych etatach lat 
I 84T. i 18f{, których pojedyncze pozy- 
cye znowu w  wypadkach administracyjnych 
lat 18jy, 1 8 | f  i 13 |^  usprawiedliwienie znaj­
dują. ̂  Przy tern samo się z siebie rozumie, że 
przeliczenia w  przecięciu z upłynionych 3 lat 
przy ustawieniu nowych szczegółowych eta­
tów  co do reguły na postawę użyte być mogą, 
i że od tej reguły w  każdym przypadku w y ­
jątek robić należy, w  którym z szczególnych 
znowu pow odów  przewidzieć można, żeby 
frakcya fałszywy wykazała wypadek. Z tego 
się okazuje, ż e , dopóki dochody państyy3 ro­
sną, r z e c z y  w i s t y  dochód etałpwy regujap. 
nie przewyższać musi, że, skoro w tym wzglę­
dzie stagnacya nastąpiła, rzeczywistość i etat 
ile możności się do siebie zbliżają, przy wstę- 
cznym kroku zaś dochód natychmiast zą eta­
tem w  tyle pozostaje.

Ułożony podług powyższych zasad ogólny 
etat dochodów państwa i rozchodów na rok 
1841. wylcazuje w ostatniej pozycyi wydatków 
przewyżkę 2,136,000 Tal. Z tych przezna­
czono 1,000,000 na nieprzewidziane wydatki, 
a 350,000 na dary łaski różnego rodzaju.

Z tego ostatecznego funduszu opędzają się 
szczególniej bardzo częste i znaczne wsparcia, 
jakich Król corocznie na zapomóżki przy bu­
dowach kościołów i szkół udzielać raczy.

Pozostałe z owćj przewyźki 2,136,000 Tał., 
po odtrąceniu 1,350,000 Tak, 786,000 Tal. two- 
jworzą czystą przewyżkę etatu za rok 1841., 
przeznaczoną na powiększenie głównego za­
pasowego kapitału rządowego, (dalsz. c.nast.)

W iadom ości zagraniczne.
]P o i s k a.

Od osoby wiarogodnćj odbieramy list na­
stępujący z W a r s z a w y  z dnia 16 Paździer­
nika: « l.esarz yyśród najwększćj słoty na h f ’



gnistem polu 'wielki przegląd wojaka odbyw ał. 
Bozgrzany, potem  z n o w u  przem ókł a tak nie 
dz iw , że febry się nabawił.  Mimo to w siadł- 
i z y  do pojazdu dzień i noc jadąc z niesłycha­
ną  szybkością przebył całą przestrzeń kraju 
m iędzy  D nieprem  j Wisłą. Już d. 7. w  Pod- 
b e r e ż u , uczuł Cesarz, gdy z A rcy-X ięciem  
Ferdynandem  Austryjackim śniadanie jadł, ze 
go dreszcz przechodzi; kilka dni jednak p rze ­
sz ło ,  a napady te febry się nie ponawiały, aż 
nareszcie dn. 14. Pażdz, z n o w u  zjawi-ka cho­
roby  się uczuć dały. W śród  takich w ięc  oko­
liczności podroży do Niemiec zaniechano i N. 
P a n  w ola ł  w p ro s t  do Petersburga powrócić, 
ab y  na przypadek choroby być między siyymi. 
Zresztą dostrzeżono w  W arszaw ie  na tw arzy  
N. Cesarza ś ladów  jakiegoś utrapienia, p rzy ­
najmniej nieukontentowania .

R o s s y  a.
Z P e t e r s b u r g a ,  d. 21. Października.
N. Cesarz Jmć Najwyźćj rozkazać raczył, 

aż  do dalszego rozkazu, aby wszystkich p o d ­
palaczy sądzić bez kolei i przez sąd w ojenny ,

F r a n c y  a.
Z  P a r y ż a ,  dnia 24. Listopada.

Gazety tutejsze nic praw ie  nie zawierają o- 
p rócz  obszernych uw ag  w y w o łan y ch  przez 
dzień dzisiejszy, jako w tó rą  rocznicę istnie­
nia ministeryjum t e r a ź n i e j s z e g o .

G a z e t t e  d e  T r i b u n a u x  nonosi, £e kara 
śmierci w  Algierze, w y k o n y w an a  zw ykle  ja- 
taganem , odtąd uskuteczniana będzie gilotyną.

Kaplica św . Ludw ika  w  Tunis  w znosi się 
zpośródyu in  Kartaginy i to na miejscu daw nćj 
By,rysy. Dnia 16. W rześn ia  odbyła się tam 
w ażna  uroczystość — nabożeństw o żałobne 
za Xięcia Orlean*. Nad wejściem do tego 
przybytku  świętego pow iew ała  p rzew iązano  
czarną krepą tró jkolorow a chorąg iew ; os?,dy 
paros ta tków  „Lavoisier i Ramier« tw o rz y ły  
straż h o n o ro w ą . Konsul .Giny, rezydenci 
francuzcy z żonami i oficerowie z o k rę tó w  na 
kotyyi.cach stojących udali się o godz. 9 z rana 
W processyi do kaplicy, gdzie kapłan miał sj0 .  
so w n ą  do okoliczności m ow ę , a p - ’ 0 ^nra- 
w i ł  mszą żałobną. Po n ^ ^ . e  zebPra,i 
się wszyscy pod^ n a ^ |0, em  ; lu  0dśpjew an o  
jeszcze d w ie  pi* ^  na cześć zm ar}ego ułężo- 
pe. Prze* ^ zie ń daw ano  co pół godziny 
sa lw y  t  pk rę tu  „Lavoisier«. T e n  parostatek 
| a . w ia d o m o ,  rozb ił  się w  p o w ro c ie  przy 
o rzeg ach  Korsyki, ale d w o m  z T u lonu  w ysła ­
n y m  parastatkom udało  się ocaIi,ć go, bo  szczę­
śc iem  k a w a ł  kamienia' u tk w ił  w  dziurze i 
ty m  sposobem  za tkaw szy  ją» nie dopuścił 
yrody.

A n g l i a .
Z L o n d y n u ,  d. 28. Października.

Z Montevideo nadeszła tu ratyfikacya tra­
ktatu zaw artego pom iędzy rzecząpospolitą 
U ruguay i Anglią.

W  tym roku obrano z n o w u  d w ó c h  ż y d ó w  
Szeryfami: Emanuela Lonsada Nad-Szeryfem 
dla h rabstw a Devonshire, i A A braham a dla 
miasta i h rabs tw a  Southampton.

W  poniedziałek w y s taw iono  w  Bristolu na 
sprzedaż okręt parow y „Great W este rn" ,  ale 
ponieważ ofiarowano zań tylko 40,000 fun. 
Szt, (1,600,00b złp.), sprzedaż w ięc  nie przy­
szła do skutku.

Słychać, że P. Elis ma polecenie zapropo­
n o w ać  rządow i Brazylijskiemu, aby cło od 
to w a ró w  angielskich zniżył do 15 prC. od 
wartości, natomiast Anglia zniży cło od cukru 
brazylijskiego z 66 na 29 sz. (4 sz. w ięcćj niż 
od zachodnio-indyjskiego cukru )

A u s t r  y  a.
Z W i e d n i a ,  dnia 20. Października.

W  klasztorze XX. Cystersów  w  Lilienfeld 
odbyła się dnia 18. b. m. 50 letnia jubileuszo­
w a  uroczystość obłóczyn Patryarchy i Arcy­
biskupa W ładysław a Pyrker w  habit cysterski.

Przed n iedaw nym  czasem założenie kolei 
źelaznćj w ew nątrz  bardzo ludnego miasta L o n ­
dynu w znieciło  pow szechne zadziw ien ie  |W 
publiczności. Pociągi p row adzone  są przez 
stojące machiny p a row e  za pomocą lin. T u  
u nas nastąpi naśladow anie  takiejźe kolei że­
laznej w  stósownieiszy sposób, to jest za po­
mocą koni. t

N i e m c y .
Z R a t y s b o p y ,  dnia 20. Października.

P rz y  założeniu kamienia węgielnego do no -  
wćj świątyni w ysw obodzen ia  (Befreiungshal- 
le), r z e k ł  nasz M onarcha co następuje: „Nie 
zapom inajm y nigdy, co poprzedziło wojnę  w y ­
sw obodzenia : źe wojna  ta stała się niezbędną 
i co nam zapew niło  zw ycięstw o. Nie zapo­
minajmy nigdy tego; czcijmy zaw sze  boha­
te ró w  tćj w ojny. Nie zniżajmy się do zepsu­
cia niezgody. Połączone N iem cy nie będą  
nigdy pokonane."

P rz y  biesiadzie w  Kelheim  d. 19. Paźdz., 
w n iós ł  K rół następujące toasty: 1) Za w spó ł 
ną  ojczyznę niemiecką, nad którą  żaden kraj 
nie ma p ie rw szeństw a , która  zaczyna po zn a ­
w a ć  się ną sobie , która nie da się ujarzmić c u ­
dzoziemcom. Niech żyją Niem cy! 2) N a 
cześć b o h a te ró w  w ojny  o w ysw obodzen ie .  
Pijmy zatem  za z d ro w ie  Xięcia W ilhe lm a 
Pruskiego i Xcia Karólą Bawarskiego, mego 
brata. K u czci obecnych i nieobecnych. 3)  
Nietylko za zdroyyie bohateróyy, ale i z a z d ro -



vrie n iew ia st, które się odznaczały  w  czasach  
p ow stan ia ; p rzed ew szystk iem i, za zd row ie  
niem ieckićj X ięźny, Xżny W ilh elm o w ćj. 

W ł o c h y .
Z  R z y m u ,  dnia 24. Października.

(G az. Powsz.) — D ep esze rossyjskie, nade* 
azłe ostatniem i czasy, bardziej p ojedn aw czych  
k ro k ó w  sp od z iew ać się każą, aniżeli *>ę lego  
p o  w ypadkach  przeszłości m ożna b y ło  sp o ­
d z iew a ć . Hr. Potem kin udaje się w  ciągu ty ­
godnia  tego dla przyjm ow ania W . Xię£nćj 
M aryi i m ałżonka jćj, Xięcia Leuchtenberga  
d o A n k on y , skąd tej dostojrićj parze do F l0 - 
rencyi to w a rzy szy ć  będzie. Później W  W . 
X ięs tw o  zw ied zą  P iz ę , a na n o w y  rok tu vv 
R zym ie  są sp odziew an i.

T u r c y a.
Z S m y r n y ,  dnia 26. W rześnia .

Jeden z tutejszych angielskich d o m ó w  han­
d lo w y ch  otrzym ał -wczoraj w ia d o m o ść , £e 
w y sp a  Sam os jest niespokojna. G ubernator i 
w ie lu  m ieszkań ców  zostało podob no zabitych, 
JDzis oczek iw an e są dalsze w iad om ości.

S e r b i a .
Z n a d  g r a n i c y  t u r e c k i e j , |  dn. 20. Paźdź.

Przyszłość Serbii grubą pokryta zasłoną. 
Jak mocarstwa w ielkie odtąd postępow ać będą, 
kiedy Sułtan now ego Xięcia p otw ierdził, jest 
tajemnicą; K onsul rossyjski od  now ego rządu
z u p e ł n i e  s t r o n i .  —  O s o b y , k t ó r y m  s ię  j e s z c z e  
do A uslryi schronić udało , k r e ś l ą  p r z e r a ż a j ą c y  
obraz okrucieństw  i bezpraw i, jakich się W u t-  
sicz dopuszcza; m ianowicie w yw iera on zem ­
stę sw oję na kupcach bogatych, których w y ­
zutych z całego prawie ich majątku i w  kaj­
dany okutych na wygnanie poseła. -Do sza ­
now nego Hadscłii D im itrie, gdy go odprowa­
dzano, pow iedział sam Kiamil B asza , źe w  N iz- 
z ie , dokąd go w iozą , los jego się rozstrzygnie]; 
obawiają się w ięc , żeb y  go tam nie stracono. 
W ie lu  innych bogatycłi k up ców , którzy nie ko­
niecznie obaleniu dawniejszego -rządu sprzy­
jają i gniew chałastry na siebie ściągnęli, ję­
czy  teraz w  więzieniu. Starszy gminny z G ro- 
cka dnia 15. W rześnia przez Turka jednego  
w  jatkach rzeźniczych formalnie został zarżnię­
ty ,  a gdy trupa jego do policyi zaw ieziono, 
ośw iadczył Turek, źe mu sam W utsicz dał 
siek ierę, którą czynu tego dokonał. N a tern 
się  tez rzecz skończyła.

Rozmaite wiadomości.
Tt P o z n a n i a .  ~  T y d o d n i k a  l i t e r a c ­

k i e g o  w y sz e d ł N r. 39. i 4 0 ., zaw iera: Gc- 
schichte der Philosophie seit K a n t, von D r . Chr. 
J.JBranis« przez Dahlraaona. —  Piosnka chło­

pska przez Julią W . —  O góln y  charakter i 
w ażn ość  pism  p eryodycznych  a zw łaszcza  o -  
b y czsjo w y ch . — F ilozoficzne p ojm ow an ie eko­
nom ii politycznej, a raczej ekonom ii m ateryał- 
nej sp o łeczeń stw a . —  R ozb iór kr) tyczny H ist.
liter W iszn iew sk iego  p rzez A . M osbacha. __
R ękaw ka ( p o e z v a )  przez Henryka z Pokucia. 
T rzy  listy Amilkara K osińskiego po odbytej 
kom panii r. 1809 pisane.

Z L e s z n a .  —  W yd aw an ego  tu ■ P r z e w o ­
dnika roln iczo-p rzem ysłow ego* w y sze d ł Nr. 7- 
i zaw iera : S praw ozd an ie R adzcy ziem iań­
sk iego T isch ow itz  Stanom  ptu O dalan ow sk ie- 
go p rzełożone (d a lszy  c iąg .) —  O  pielęgno­
w an iu  łąk i ich sp ław ianiu  (irrygacyi). —  P a ­
s ie n ie  koni ow sem . — Jeszcze sposób  na 
biegunkę u cieląt. —  C hleb  z buraków .

O B W IE S Z C Z E N IE .
Bióra Koraissarzy policyjnych H g o ,  IUgo i 

IX go cyrkułu z dniem  dzisiejszym  do budynku  
u r z ę d o w e g o  D y r e k t o r y u r n  p o l i c y i  ( p r z y  r o g u  
Berlińskiej i Rycerskiej u licy) przeniesione z o ­
stały, o czem  publiczność niniejszem  się u w ia ­
domią.

P ozn ań , dnia 2. Listopada 1842.
K r ó l e w s k i e  D y r e k t o r y u r n  P o l i c y i ,  

D O  N I E S I E Ń  I E -----------------
W  dom u niegdyś h an d low ym  Paw elsk iego, 

przy rynku Nr. 65. o tw orzy liśm y  księgarnią 
dla ksiąg krajow ych i zagranicznych. Z księ­
garnią tą połączona jest drukarnia, i prócz  
d zieł najnow szćj literatury w  kraju i zagranicą 
w y ch o d zą cy ch , zaopatryw ani b ę d z i e m y  w  
dzieła w łasn ego  nakładu; —  o czem  szano­
w n ą  Publiczność niniejszem  zaw iadam iam y.

N  K a m i e ń s k i  i S p ó ł k a .  
Pierwsząnadśy7kę""świezycir*m aro^

n ó w  (kasztan ów ) otrzym ał
J ó z e f  E p h r a i m ;  W odna ulica Nr. f.

C e n y  t a r f o w e  D n i a 4. L is topada ,  
w mieście  IM  2. r.______

P o z n a n i u . od
T a l .  i e r fe n .

do
T a l .  * er . f e n -

Pszenicy szełe l . . . . 1 17 6 i 18 6
Zyta . dt............................. 1 5 — 1 7 6
Jęczm ien iad t. . . . . . 1 1 — 1 2 6
O w sa  .  dt............................. ----- 22 - 23
Tatarki dt............................. 1 10 1 11 6
G rochu .  dt. . . . .  . 1 10 1 11 6
Z iem iak ów  d t . * .  . . -- 16 _ 17
Siana cetnar . . . . . 1 12 6 1 13 6
S ło m y  kopa . . . . . . 6 25 7 —- —
M asła garniec . . . . . 2]  2 ~6 2 5 —


